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Przedstawienie amatorskie 
K. 5. n. m. Nowe.

W niedzielę, dnia 8 stycznia br. o godz, 19 i pół 
urządza Kat. Stowarzysz. Młodzieży męskiej na sali 
p. Borkowskiego arcywesołą operetkę „Rozkoszna 
Dziewczyna7’. Po przedstawieniu zabawa taneczna.

Z dnia.
— Co dzień gazeta przez radio. W Stanach 

Zjednoczonych wprowadzono poraź pierwszy dziennik 
nadawany co dzień przez radio. Dziennik ,,St. Louis 
Post” wychodzi w St. Louise (Mississipi); co dzień 
pierwsza odbitka 8-stronicowego nadawana jest 
w całości przez radio, tak, iż w promieniu 50 kim. 
od St. Louis każdy możn ,,wyczytać ’ dziennik od 
,,a" do „zet".

— Najmniejsze więzienie świata. Najmniejsze 
więzienie na świecie znajduje się w mieście W aty­
kańskim (Citta del Vaticano), posiada ono tylko sześć 
cel dla więźniów, a jedynym jego lokatorem jest 
niejaki Politi, przyłapany na kradzieży w obrębie 
murów miasta Watykańskiego i skazany na karę 
2 lat więzienia.

— Ograniczenie praw do renty sierocej. Jeżeli 
sierota ma prawo do renty sierocej wypadkowej, 
wówczas renta sieroca inwalidzka zostaje obniżona 
o połowę renty sierocej wypadkowej. W razie gdy 
sierocie przysługuje prawo do renty po ojcu i po 
matce — sierota otrzymuje tylko jedną z tych rent, 
a mianowicie rentę wyższą.

— Wzrost liczby koni i owiec w Polsce. Według 
danych Głównego Urzędu Statystycznego w r„ 1938 
zwiększyła się w Polsce ilość koni oraz owiec. 
Zmniejszyło się natomiast pogłowie bydła i trzody 
chlewnej. W r. ub. zarejestrowano 3.916 tys. sztuk 
koni, podczas gdy w r. 1937 — 3.889 tys. sztuk, 
owiec — 3.411 tys. sztuk (3.188 tys. sztuk).

Nieznacznemu zmniejszeniu uległa ilość bydła. 
W r. 1937 mieliśmy 10.553 tys. sztuk, w r. ub. 
10,537 tys., trzody chlewnej 7.696 tys, w r. 1937, 
w r. ub. zaś 7.525 tys.

Czy Niemcom grozi 
bankructwo?

W ostanich dniaoh prasa światowa bardzo 
żywo interesuje gię położeniem ekonomicznym 
Niemieo. Przede wszystkim interesuje ją fakt, 
jak sobie wytłumaczyć funkcjonowanie gospo­
darki państwowej niemieckiej pozbawionej 
kompletnie oparcia o złoto. Znakomity finan­
sista i przywódoa radykalny we Francji, poseł 
Elbel, zastanawiał się nie dawno nad tym, 
dlaczego Francja, mimo ogromnych zapasów 
złota znajdujących się w Banku Francuskim, 
ustawicznie borykać się musi z trudnościami, 
gdy tymczasem Niemcy, pozbawione zupełnie 
złota, na razie ich nie odczuwają, zwiększają 
ilość swojej produkcji i starają się o zwiększe­
nie eksportu. P. Elbel dochodzi do przekona­
nia, że Niemcy prowadzą gospodarkę wojenną, 
nakładają na kraj ograniczenia, normują pro­
dukcję przemysłową, rolnictwo, import i eks­
port, dysponują siłami ludzkimi, narzędziami 
produkcji i kapitałem, w myśl interesów pań­
stwowych a nie indywidualnych, nakładają na 
obywateli ograniczenia i dzięki temu chwilowo 
mogą przezwyciężyć trudności. Natomiast 
trudności francuskie są rezultatem gospodarki 
liberalnej, indywidualistycznej, mającej wciąż 
charakter pokojowy. Państwo francuskie 
okupuje swoimi kłopotami dobrobyt i swobodę 
swoich obywateli.

Prasa angielska zajmuje się również in­
tensywnie tym problemem. Londyński News 
Chronicie zamieszcza nadal interesujący i rze­
czowy artykuł ekonomiozoy na ten temat. 1

— Nowe włókno syntetyczne. Znany amerykański 
koncern chemiczny Dupont de Nemours wyproduko­
wał nowe włókno syntetyczne zbliżone do sztucz­
nego edwabiu, a rzucone na rynek p. n. ,,Nylon". 
W Stanach Zjednoczonych wynalazek ten uważany 
jest za swego rodzaju rewolucję podobną do tei, 
iaką przed kilkudziesięciu laty stworzyło podlęcie 
produkcji sztucznego jedwabiu wiskozowego.

Produktem wyjściowym jest węgiel, przy czym 
prace nad tym wynalazkiem trwały przez 10 lat.
,,Nylon" posiada szereg cech, lak dużą wytrzymałość, 
elastyczność i połysk; surow:ec ten może być uży­
wany również do produkcji artykułów wymagających 
pewnej sztywności produktów, iak np. szczecina. 
W związku z tym podjęta została w Chicago pro­
dukcja szczotek do zębów z Nylonu".

— Pryszczyca w Polsce. Według danych mini­
sterstwa rolnictwa i reform rolnych w okresie od 
1—45 grudnia r, ub. zarejestrowano ogółem 3.951 
ognisk (mie scowość) pryszczycy (zarazy pyska
1 racic). Po odjęciu 1.573 ognisk wygasłych na dzień 
15 grudnia 1938 pozostało jeszcze czynnych 2.378 
ognisk.

Ogółem w dniu 15 grudnia 1937 pryszczyca 
istniała na terenie 16 województw i 180 powiatów, 
obejmując 10.084 zagród. Ponieważ w dniu 1 grudnia 
1937 r. zarazę tę stwierdzono w 18,863 zagrodach, 
przeto we wskazanym wyżej okresie nasilenie zarazy 
spadło w dalszym ciągu o 46.6 proc.

— Ziemia z trójkąta trzech cesarzy w muzeum 
Polonii Amerykańskiej w Chicago, Z okolic Mysłowic 
pobrana została ziemia przez Towarzystwo Pomocy 
Polakom Zagranicą w Będzinie i w ozdobnej urnie 
artystyczniei rzeźbionej w węglu z metalową tabli­
czką z odpowiednim napisem przesłana została do 
Chicago na ręce Rady Polonii Amerykańskiej. Rada 
przekazała ten dar do zbiorów Muzeum Zjednoczenia 
Polaków Rzymsko-Katolickiego w Chicago.

— Filmy zagraniczne w Stanach Zjednoczonych. 
W ciągu sezonu 1938-39 importowano do Stanów 
Zjednoczonych 134 filmy pochodzenia zagranicznego. 
Pochodzenie tych filmów przedstawia się następująco: 
66 francuskich, 14 szwedzkich, 9 niemieckich, 9 ir­
landzkich, 6 żydowskich, 6 czeskich, 5 dawnych 
austriackich, 4 polskie, 4 węgierskie. 4 ukraińskie,
2 holenderskie, 1 sowiecki i 1 mieszane) produkc i 
niemiecko-japońskiei.

Świat — mówi autor —  spodziewał się lada 
chwila bankructwa Niemieo, gospodarujących 
wbrew wszelkim ustalonym, dotąd zasadom. 
Ale bankructwo to nie nastąpiło i wskutek 
tego nastąpiło zjawisko odwrotne, polegające 
na tym, że przecenia się siły ekonomiczne 
Niemiec.

Faktem jest, że Hitler  obejmując władzę 
zastał w Niemczech sześć milionów bezrobot­
nych, których w ciągu swoich rządów za t rud­
nił, co nie okazało się wystarczającym, gdyż 
sprowadza się Włochów do pracy w rolnictwie. 
Wynik  ten należy skonstatować i rozpatrzyć 
krytycznie.  Dojście do włady Hitlera przypadło 
na moment poprawy ekonomicznej, któraby 
nastąpiła bez względu na formę rządów. 
Bardzo znaczna część dotychczasowych bez­
robotnych została zatrudniona w sposób nie 
produktywny z puąk tu  widzenia gospodar­
czego. Około 1 i pół miliona znalazło zajęcie 
w armii, w korpusach pracy, w oddziałach 
szturmowych, ochronnych i innych organ i­
zacjach.

Jeżeli liczby te odejmie się od ogólnej 
ilości bezrobotnych, jeżeli dalej zwrócimy 
uwagę, że wzrost produkcji niemieckiej przy­
pada przede wszystkim na zbrojenia, to do­
chodzi się do przekonania, że właściwa poprawa 
na rynku  pracy w Niemczech, nie może się 
równać z t§, która w tym samym czasie, 
w celach w ogromnej części produktywnych 
dokonała się w Anglii. Łatwo jest zatrudnić 
bezrobotnych, jeśli się ma polną władzę w ręku, 
jeśli się nie dba o realną wartość produkcji 
i jeśli wzmaga się ustawicznie ilość i tempo 
pbrojeń.

Niemcy obecnie obracają 15 proc. pełnego 
swojego dochodu na zbrojenia, a tym samym 
muszą ograniczyć swoje wydatki na innych 
polach. Jeśli mimo to stopa życiowa w Niem­
czech nie spadła w sposób nazbyt widoczny, 
to dlatego, że w roku 1923 była względnie 
niska ze względu na wielkie bezrobocie. 
W miarę jednak kontynuowania zbrojeń 
ujemne skutki dawał się coraz bardziej odczu­
wać. Dalsze zwiększenie i przyspieszenie zbro­
jeń będzie wymagało wycofania sił roboczych 
z innych gałęzi produkcji, a to znowu wpłynie 
na brak a tym samym drożyznę potrzebnych 
towarów i produktów.

Gospodarka niemiecka nie oparta o złoto, 
polega wyłącznie na zaufaniu ludności, wyra­
żającym się w powierzaniu kapitałów pań­
stwowym i prywatnym bankom, kasom oszczę­
dności i t. d. Rząd niemiecki pożycza rocznie 
olbrzymie sumy wynoszące od 500 do 700 m. 
funtów szterlingów. W razie zwiększenia d ru ­
ku banknotów dla pokrycia zobowiązań, ceny 
by poczęły skakać, rozpoczęłaby się inflacja, 
a opinia niemiecka, bardzo drażliwa na tym 
punkcie ze względu na swoje dawne smutne 
doświadczenia, straciłaby panowanie nad ner­
wami. Rząd w takim wypadku musiałby 
pomyśleć o równowadze budżetowej o zmniej­
szeniu wydatków, a tym samym musiałby dać 
pokój nadmiernym zbrojeniom. Tym samym 
gospodarka niemiecka zależna jest bardzo 
w wysokim stopniu od zaufania, albo używa­
jąc inuego określenia, od posłuszeństwa lud­
ności.

Niemcy muszą dbać o utrzymanie eksportu
na wysokim poziomie, aby móc opłacić import 
sprowadzanych surowców. Pod tym względem 
rok 1938 był niekorzystny dla Niemiec, gdyż 
Austria i Sudety okazały się krajami deficy­
towymi pod względem ekonomicznym, a zwłasz­
cza na terenie handlu zagranicznego. Pogor­
szenie światowej sytuacji ekonomicznej wpły­
nęło również na zmniejszenie wywozu nie­
mieckiego. Motywy polityczne, niechęć do 
systemu politycznego panującego w Niemczech, 
działająca mocno m. in. w Ameryce i Anglii, 
przyczyniły się również do mniejszego eksportu 
z Niemiec.

Trzy rodzaje niebezpieczeństw grożą go­
spodarce uiemieekiej. Są uirni kwestia środków 
żywności, kwestia wkładów w bankach oraz 
sprawa eksportu. Nikt nie może przewidzieć, 
jak się pod tym względem ukształtuje położe­
nie Niemiec. Wszyscy bezstronni obserwatorzy 
są zgodni w tym, że położenie to jest nie 
łatwe, a kierownicy gospodarki niemieckiej 
będą mieli bardzo wielkie trudności do zwal­
czenia

Ile razy można zmienić monetę 
lub banknot.

Pytanie wydaje się proste. Odpowiedź jest iednak 
trudniejsza, niżby się wydawało. Otóż pewien matema­
tyk niemiecki zadał sobie trud obliczenia wszystkich 
możliwych wypadków zmiany danego banknotu czy 
monety i doszedł do wniosku, że monetę 2-fenigową 
można wymienić raz, 5-fenigową — 5 razy, 10-feni - 
gową — 10 razy, 50-fenigową — 406 razy, 1 markę
— 3.953 razy, 2 marki — 61.984 razy, 3 marki — 
39L550 razy, 5 marek — 5.229.261 razy, 10 marek
— 300.504.127 razy, 20 marek — 33.230.248.752. razy. 
O ile przyjmiemy, idąc za obliczeniami matematyka, 
iż każda wymiana zajmuje pół minuty, to wymiana 
3 marek zaiąłaby 135 dni 2 godziny i 17 i pół mi­
nuty. Oczywiście, chodzi tu o wszystkie możliwości 
podziału i wymiany większej monety na mniejszą.
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G a z e t a  N o w . s k a
Abonament miesięczny w ekspedycji 90 groszy, 
z opłatą pocztową 1,— złoty, w razie wypadków, 
spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie 
lub tym podobnych nie przewidzianych okoliczności, 
wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie 
pisma, a abonenci nie mają prawa domagać się 
niedostarczonych numerów lub odszkodowania.

Od ogłoszeń pobiera się za 1-łam. wiersz 30 groszy, 
fteklamy przed dziełem ogłoszeń wiersz 86 groszy. — 
„Gazeta Newska” wychodzi 1 raz tygodniowo a miano­
wicie w piątek. Prenumerata płatna z góry. Ogło­
szenia płatne natychmiast. — Wydawca, drukiem 
i nakładem: Władysława Wesołowskiego w Nowem. 
Odpowiedz, przyjmuje: Wł&dysł. Wesołowski, Nowe.



W jakich wypadkach pokrzywdzony lub oskarżony
w procesie karnym składać winien kaucję 

procesową ?

W myśl noweli ,,o usprawnieniu postępowania'1 
sądowego z 1938 r. pokrzywdzony o ile prokurator 
wydaje decyzję odmawiającą ścigania lub umarzającą 
dochodzenie w sprawie należącej do właściwości sądu 
okręgowego, może w drodze zażalenia odwołać się 
do prokuratora Sądu Apelacyjnego jako drugiej 
instancji. O ile i ta instancja zatwierdza tę samą 
decyzję, w takim razie pokrzywdzony odwołać się 
może do Sądu Apelacyjnego, jako III instancji, ale 
z tym zastrzeżeniem, iż zażalenie musi być sporzą­
dzone przez adwokata i do zażalenia musi być 
załączony dowód wpłacenia lub wysłania pocztą 
kaucji w kwocie 100 zł.

W razie uwzględnienia zażalenia kaucję zwraca 
się wpłacającemu, w pozostałych wypadkach przelewa 
się *ją na rzecz Skarbu Państwa. To jest novum 
proceduralne kaucla pokrzywdzonego, pojęcie wpro­
wadzone przez ostatnią nowelę.

Kaucja procesowa oskarżonego musi być wnoszona 
już przy zapowiedzeniu kasacji w wysokości 1/4 całej 
kaucji kasacyjnej, czyli 25 zł. O ile strona, która 
zapowiedziała kasację nie złoży jej wywodu, to zna­
czy zrezygnuje z kasacji po zapoznan;u się z moty­
wami wyroku, w takim razie t. zw. zaliczka kasa­
cyjna przepada i zostaje przelana na rzecz Skarbu 
Państwa. Resztę kaucji kasacyjnej, która wynosi 
w sprawach podlegających właściwości Sądu Grodz­
kiego 100 zł, a w innych 300 zł, wpłaca się przy 
złożeniu wywodu kasacji, czyli właściwej skargi 
kasacyjnej. Kaucja w całości przelana zostaje na 
rzecz Skarbu Państwa w razie oddalenia przez Sąd 
Najwyższy skargi kasacyjnej.

Jaka procedura obowiązuje przy przyznawaniu renty
wypadkowej ofiarze wypadku przy pracy ?
Pracownik, który uległ wypadkowi przy pracy, 

wystąpić winien z podaniem do Zakładu Ubezpieczeń 
Społecznych o wypłacenie mu należnej renty. Zakład 
zbiera materiały, przeprowadza badania lekarskie 
i na podstawie tych wszystkich danych wydaje orze­
czenie w przedmiocie przyznania względnie odmowy 
wypłacenia renty. Od orzeczenia Zakładu pracownik 
może w terminie 2-miesięcznym od daty doręczenia 
decyzji odwołać się za pośrednictwem Zakładu Ubez­
pieczeń Społecznych do Sądu Rozjemczego dla spraw 
Ubezpieczeń Społecznych. Sąd Rozjemczy może na 
żądanie strony przeprowadzić uzupełniające postępo­
wanie dowodowe, np. może zarządzić ponowne 
oględziny lekarskie petenta.

Sąd Rozjemczy po przeprowadzeniu całkowitego 
postępowania wydaje wyrok przyznający rentę lub 
odmawiający wypłacenia tejże. Wyrok Sądu Rozjem­
czego jest ostateczny i żadnemu dalszemu zaskarże­
niu nie podlega. Strona może jedynie żądać wzno­
wienia postępowania w jej sprawie, o ile zaszłyby 
po wyroku jakieś nowe okoliczności faktyczne. Po­
dania w sprawie renty wolne są od wszelkich opłat, 
tak samo odwołania, itp.

Czy kierownik przedsiębiorstwa podlega przepisom 
ustawy o czasie pracy ?

Sąd Najwyższy w jednym ze swych orzeczeń 
zajął się szczegółowo omówieniem roli i obowiązków 
pracownika, zajmującego w przedsiębiorstwie handlo­
wym stanowiska kierownicze. Sąd kasacyjny wyjaśnił, 
iż kierownik mogący rzecz naturalna godziny swej 
pracy dowolnie normować, np. kierownik salowy 
restauracji, nie może żądać wynagrodzenia specjal­
nego za godziny nadliczbowe, gdyż czas jego pracy 
jest od niego samego zależny, on czas ten normuje 
i wobec tego może pracę swą wykonywać tak, aby 
godzin nadliczbowych nie pochłaniała. Wynagrodzenie 
kierownika, zdaniem Sądu Najwyższego, obejmuje 
ekwiwalent za jego pracę zwierzchniczą (odpowie­
dzialność) i t, p. i przedłużenie czasu tej pracy jest 
zupełnie własnowolne, a zatem osobnego wynagro­
dzenia nie wymaga. Nawiasem zaznaczyć należy, iż 
powództwa kierowników przebsiębiorstw o wynagro­
dzenie za godziny nadliczbowe zostały w szeregu 
spraw przez wszystkie instancje oddalone.

Wyjaśnienia prawne.

Rocznica kolczastego druta.
W roku bieżącym mija 35 lat od chwili, gdy na 

froncie japońsko-rosyjskim, podczas wojny 1904 roku, 
zastosowano poraź pierwszy zasieki z drutu kolczas­
tego, jako przeszkodę na przedpolu szańców i wzmo­
cnienie pozycji. Drut kolczasty był bardzo skutecz­
nym środkiem obrony, a później w czasie wojny 
europejskiej stosowany z powodzeniem przez wszy­
stkie walczące armie. Setki tysięcy metrów drutu 
kolczastego opasały najeżonym wałem szańce i rowy 
strzeleckie. Drut kolczasty był skuteczną obroną, 
zwłaszcza przed atakiem piechoty. Aby natomiast 
zniszczyć zasieki z drutu musiano stosować huraga­
nowy ogień artyleryjski. Dopiero po takim przygo­
towaniu mogła piechota atakować nieprzyjacielskie 
pozycje. Drut kolczasty nie jest wytworem wojennym. 
Produkowano już go przed jakimiś 45 laty. W czasie 
Wielkiej Wojny produkcja drutu kolczastego rozrosła 
się do gigantycznych rozmiarów. Transporty ładunków 
drutu szły olbrzymimi pociągami na front. Dzisiaj 
jeszcze na zboczach Karpat, zwłaszcza w Czarnoho­
rze i wśród bagien Polesia, natrafić można na ster­
czące zwoje zardzewiałego drutu, czyhające na nieo­
patrznego wędrowca.

W pobliżu Sio Paolo w Brazylii znajduj# się 
osada Butantan; jest tam największa w świecie 
ferma wężowa, gdzie hoduje się jadowite węże dla 
celów naukowych i leczniczych.

Zastosowanie jadu wężowego dla celów terapeu­
tycznych zawdzięcza się przypadkowi podobnie, jak 
wiele innych zdobyczy naukowych. W roku 1900 
pewien lekarz w jednym z lepresoriów zastrzyknął 
morfinę trędowatemu, ukąszonemu przez jadowitego 
węża, chcąc mu oszczędzić cierpień, które tak czy 
inaczej zakończyłyby się śmiercią chorego. Tymcza­
sem okazało się, że ukąszony przez węża trędowaty 
nie tylko pozostał przy życiu lecz nawet zanikły 
u niego pewne charakterystyczne objawy strasznej 
choroby, na jaką cierpiał.

Ten fakt nasunął myśl zastosowania jadu wężo­
wego przy objawach trądu i od tej chwili poczęto 
dokonywać próby nad wynalezieniem odpowiednich 
szczepionek. Jednocześnie w Paryżu i Wiedniu 
badano działanie jadu wężowego w przypadkach 
raka i wiądu rdzeniowego (tabesu). Do instytutu 
Butantan codziennie sprowadza się węże ze wszyst­
kich stron świata. Transport odbywa się drogą lot­
niczą, że względu na pośpiech w dostarczaniu gadów 
na farmę. Najwięcej okazów sprowadza się z Indii 
Wschodnich. Afryki i Australii. Instytut w Butantan 
znajduje się pod zarządem międzynarodowym, acz­
kolwiek oficjalnie należy do rządu brazylijskiego.

Węże sprowadzane do Instytutu są od razu 
segregowane według gatunków i umieszczane bądź 
w terariach, bądź też na otwartej przestrzeni, gdzie 
wstęp jest dozwolony jedynie ograniczonej ilości osób 
spośród personelu instytutu. Niektóre gatunki węży 
są hodowane w ten sposób, że badania naukowe 
przeprowadza się na kilku pokoleniach. Węże mają 
troskliwą opiekę i niektóre ich gatunki bardzo dobrze 
rozmnażają się w niewoli. Nie brak jednak i takich, 
które szybko giną, Dlatego też koszt wyprodukowa­
nia szczepionki wężowej dochodzi nieraz do zawrot­
nych suin; tak np. gram jadu kobry królewskiej, 
¡ednego z najbardziej jadowitych wężów azjatyckich, 
osiąga cenę prawie dwustu dolarów — a dawki, 
stosowane w terapii wężowej, nie przekraczają dzie­
siątej części grama,

Stajemy się coraz wyżsi?
Instytut Antropologiczny w Londynie przepro­

wadził szereg badań nad wzrostem człowieka, przy 
czym materiałem do obserwacji było 70.000 rodzin, 
których miescem zamieszkania był zarówno Londyn, 
iak inne miasta, oraz wieś. Z przeprowadzonych 
badań i pomiarów wynika, iż w 90 proc. wypadków 
synowie „przerastali o głowę” swych ojców. Tym 
razem dosłownie, nie w przenośni. Niektórzy antro­
pologowie angielscy wysuwają stąd wniosek, iż jest 
to tendencja stała choć odbywająca się w powolnym 
tempie. Profesor Woodruffe wyraził się nawet, iż 
za 5000 lat ziemię naszą zamieszkiwać będzie rasa 
olbrzymów, których przeciętna wysokość wyniesie 
nie mniej niż 2 i pół metra! 5000 lat! — wystarcza­
jący kawałek czasu dla fabrykantów łóżek i innych 
sprzętów domowych, by zdążyli się przygotować do 
fabrykacji mebli dla gigantów.

3000 skrzypiec Stradivariusa.
Przed 200 laty umarł w Cremonie Antonio 

Stradivari, najsłynniejszy fabrykant skrzypiec wszyst­
kich czasów. Uczył się Stradivari swej sztuki u nie 
mniej słynnego wówczas mistrza, Amatiego. Stradi­
vari sporządził w ciągu swego życia około 3000 
skrzypiec, z których zachowało się po nasze czasy 
około setki uznanych za prawdziwe. Już w 16 lat po 
śmierci mistrza płacono po 2 i pół tysiąca franków 
za jego skrzypce, W 1893 r. osiągnięto za Stradiva- 
riusza 50.000 franków, a w 1913 roku sprzedano 
w Niemczech egzemplarz za cenę 90.000 marek.

Rum i woda i cukier razem grog.
W 1738 r. na wodach zachodnio-indyjskieh 

krążyła eskadra angielskich okrętów, której zadaniem 
było przecięcie komunikacji morskiej między Hisz­
panią i jej koloniami w Ameryce Południowej. Ciężka 
służba na okrętach dokuczała marynarzom, szukali 
też osłody i zapomnienia w rumie jamajskim, którego 
spore zapasy spoczywały w beczułkach. Miało to 
jednak fatalny wpływ na dyscyplinę wśród załóg 
okrętowych, co sprawiało dużo kłopotu dowódcy 
eskadry, admirałowi E. Vernonowi. Zagroził mary­
narzom surowymi karami za pijaństwo i niedbalstwo 
w służbie, ale i to nie pomagało. Wilki morskie 
wykpiwały się z rygorów „starego groga”, jak go 
przezwano z racji wyszarzanego płaszcza, jakim się 
stale okrywał. Wówczas admirał wpadł na pomysł: 
a gdyby rozwodnić rum, domieszać doń cukru — 
możeby skutek był inny. Próba udała się: rum
z gorącą wodą i cukrem przypadł wszystkim do gustu, 
był smaczny a nie upijał. Narodził się grog, tak 
bowiem od przezwiska swego „starego” ochrzcili 
marynarze nowy napój.

l# n iro  2az°wniczy»
¡MmO dobrej jakości
ma stale na sprzedaż

Gazownia fliejska Nowe.

Leczenie jadem wężowym.
Na podstawie § 84 rozporządzenia Ministra

Rolnictwa i Reform Rolnych z dnia 16. III. 1935 
w sprawie wykonania ustawy o nadzorze nad hodowlą 
bydła, trzody chlewnej i owiec (Dz. U. R. P. Nr 20 
poz. 120) wzywam wszystkich właścicieli do zgłosze­
nia knurów, buhajów i ilości bydła w tut. Zarządzie 
Miejskim w terminie do 15 lutego 1939.

Winni niezgłoszenia knurów, buhajów i ilości 
bydła w wyżej podanym terminie ulegną karze do 
20,— zł.

Nowe, dnia 2 stycznia 1939.
(—) Kuchozyński, Burmistrz.

Obwieszczenie.

Ogłoszenie.
Zarząd Miejski przypomina wszystkim właścicielom 

nieruchomości obowiązek oczyszczania chodników ze 
śniegu, lodu i roztopów, oraz posypywania ich z na­
staniem gołoledzi piaskiem, popiołem lub trocinami. 
Obowiązek ten wynika ze statutu miejscowego z dnia 
16. III. 1937, wprowadzającego szczegółowe przepisy 
sanitarno-porządkowe dla miasta Nowego (Gazeta 
Nowska Nr 23 z dnia 5. VI. 1937).

Winni niezastosowania się do powyższego będą 
karani administracyjnie grzywną lub aresztem, 
a w razie wypadków — odpowiadać będą materialnie.

Nowe, dnia 3 stycznia 1939.
ZARZĄD MIEJSKI 

(—) Kuchozyński, burmistrz.

Obwieszczenie
o opłatach od ogierów nieuznanych.

Zarząd Miejski podaje do wiadomości, że na 
podstawie ustawy z dnia 13 marca 1934 o nadzorze 
nad hodowlą koni (Dz. U. R. P. Nr 32 poz. 284) 
oraz rozporządzenia Ministra Rolnictwa i Reform 
Rolnych z dnia 2 lipca 4935 (Dz. U R. P. Nr 52 
poz. 339) będzie pobierana w r. 1939 opłata od 
ogierów nieuznanych (nie posiadających świadectw 
uznania).

Opłacie w wysokości 50 zł podlega każdy ogier 
nieuznany, mający ukończone cztery lata z wyjątkiem 
ogierów, co do których posiadacze ich przedstawią 
zaświadczenia, wydane przez:

a) instytucje urządzające próby dzielności koni, 
stwierdzające, że ogiery te są przygotowywane w bież. 
roku kalendarzowym do prób dzielności lub biorą 
udział w próbaoh dzielności, odbywających się zgodnie 
z przepisami o wyścigach konnych,

b) właściwy okręgowy urząd górniczy, stwier­
dzające, że ogiery te pracują stale w kopalniach pod 
ziemią,

c) kierownika zakładu naukowego lub leczniczego, 
stwierdzające, że ogiery te są używane do badań 
naukowych lub leczniczych w tych zakładach,

d) starostę, stwierdzające, że ogiery te znajdują 
się w zwierzyńcach jako okazy lub biorą udział 
w popisach na arenach cyrkowych,

e) powiatowego lekarza weterynaryjnego, stwier­
dzające, że ogiery te z powodu podeszłego wieku 
lub wady organicznej nie mogą być trzebione bez 
narażenia w dużym stopniu na śmierć lub nieuleczalne 
kalectwo.

Wiek ogiera liczy się od 1 stycznia roku, 
w którym ogier urodził się.

Zarząd Miejski zawiadamia, że:
1. posiadacze ogierów podlegających opłacie obo­

wiązani są do dnia 1 marca br. zgłosić te ogiery do 
Zarządu Miejskiego, a do 31 marca br. wnieść do 
Kasy Zarządu Miejskiego opłatę w wysokości 50 zł,

2. opłaty pobierane będą przez Zarząd Miejski 
począwszy od 11 marca 1939,

3 . opłaty nieuiszozone do dnia 1 kwietnia 1939 
będą zgodnie obowiązującymi przepisamy ściągnięte 
przymusowo z doliczeniem kosztów egzekucyjnych.

Posiadacze ogierów podlegających opłacie, którzy 
nie zgłoszą ich do Zarządu Miejskiego, niezależnie 
od obowiązku uiszczenia opłat w wysokości 50 zł, 
karani będą grzywną do 20 zł.

Nowe, dnia 3 stycznia 1939.
(—) Kuchozyński, burmistrz.

Uczciwa dziewczyna
przyjmuje jakąkolwiek bądź posadę. Zgł. skierować 
do eksp.

D R U K I
wszelkiego rodzaju wykonuje 
szybko, gustownie i po cenach 
przystępnych.......................... -

Drukarnia W. Wesołowskiego.
Papier do pisania

w pięknym wyborze poleca
" W .  W e s o ł o w s k i .

Kalka przezroczysta
do nabycia w księgarni

W. Wesołowskiego.


